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Zajfliśny Mordy I Łoszyse.
Lublio, 2o siepaia.

(P. A. T )

Od«£wa J. Fiłsudskjego 
do ludu polskiego.

fiif.eh żywa nega b to w ie k i nie wyjdzie z Polski!
Warszawo, 20 sierpnia.

(P. A. T.)
No terenach, oswobodzo

nych cd najazdu bolszewic
kiego, ogłoszono nostępają- 
ttj odezwę:

Lad i polsk ! Rząd bol
szewicki zclo l sporo po<cć 
naszego kroje wojskami 
Sttynii. Zr.ślepiony chttdo 
’-bym pogodzeniem, zwleka
jąc z odpowiedz^ na pro
pozycję pokojowy rząda pol
sk ego, parł na V urszd«ę

zladnei nadziei zdobycie 
stolicy. Nos, prawych go- 
Sp o darzy, na noszych z:e- 
hiiech chclat aczynlc swy- 
tei niewolnikami.

Lada polsk 1 Wróg roz 
Uchwalony przeliczył się. 
^’łwiiońe licznymi cchatni- 
kemi wojsko, stojące poii 
hioim dcrfództuje , piorą* 
howym Mćkicni pobiły i le-  
Przyjaridn no po adrdti i na 
Północy i odrzuciły go od 
Wcrszawy, Rozbite i odcię

te bondy bolszewickie blq- 
kojq się jeszcze, kryją po 
lasach i robajq dobytek 
mieszkcńed®.

Lada polski I Steń jek je
den mq* do wołki z pierz- 
chojgcym v»rogiem. Niech 
żytco nogo nejezdniko nie 
myjdzie z polskiej ziemi. Za 
poległych vo cbronie Ojczy
zny ojcó® 1 braci, za zni
szczone zbiory, zo zrebo- 
tt?ane zagrody, niech korzą
ce twoje pięści, czbrojone 
w widły, kosy i cepy, spa
dną no karki bolszewików! 
Wziętych żywcem odsSewioj- 
cic xo ręce wiedz najbliż
szych, TOojskoTOych Ir1 o cy- 
w Jnych, Wróg w odwrocie 
mech nie zezna cni chwili 
ii.ytchnie.iio, niech zewsząd 
non czycho śm’erć i niewo 
la. LaiTa pohski. do breni!

j ć z e f  Piłsudski, m. p.

Sekcja pclitycm o-piaso- 
wa cdziału drugiego frontu 
środkowego komunikuje d. 
I9 b. m.:

jedna z dywizji Jlegiono- 
wych 00 krótkim bo;u za- 
jąU Łosice. Nieprzyjaciel 
wycofuje slą uadal w po
płochu na Drohiczyn. Wzlą- 
to 600 jeńców i znaczną 
ilcść mcterjalu wojennego.

Giupa major i  Jaworow
skiego zajęła Mcrdy, biorąc 
100 jeńców i wiele taboru.

Ludneść cywilna wyłapu
je kryjących się po lasach 
rozbitków bolszewickich.

Pod Cegłowem rozbito 
resztki cofejącej się 8 i 10 
dywjVi sowieckich, zdoby
wając 6 dział i biorąc jeń
ców.

W  rejonie na południo* 
w y zachód od W łodawy  
wyfapuje się rozbitków 63, 
d y w i z j i  sowieckiej. Na 
wschód od Chełma oddzla-

Zajęcie Brześcia.
Komunikat polski.

Warszawa, 2O sierpnia.
(P. A. T.)

Komunikat sztabu general
nego z d. i 9 b. a .

Frent półnucny.
Nasze kontrakcja na Po

morzu poprowadziła do od
zyskania Brodnicy i Nowe
go Miasta. W walkach pod 
Brodnicą nieprzyjaciel s tra
cił do 400 zabitych. Pochwy
conych na współdziałaniu z 
bolszewikami 8 niemców 
rozstrzelano.

W rejonie Płocka po wy
parciu nieprzyjaciela z pe- 
ryferji miasta, piechota na
sza w pościgu za nieprzy 
jacielem dotarła do linji 
Stróżewó — Trzebowo, bio
rąc jeńców oraz 9 karabi
nów maszynowych wraz z 
amunicją. Przy obronie przy
czółka odznaczył się dowód
ca przyczółka major M oś
cicki oraz ludność cywilna, 
która z całym poświęceniem 
i bohaterstwem brała udział 
w walkach ulicznych, pono
sząc znaczne straty. Po o d 
wrocie bolszewików stwier-

71. iw 
II Afe>

►5 •«*.* fSiuji t. j. 
V h ,  9ke k

ły nasze wyrzuciły nieprzy
jaciela za Bug. Ogółem zdo
bycz naszych wojsk w cią
gu ostatnich trzech doi w y
nosi około 10,000 jeńców, 
I.5OO wozów z maierjahmi 
technicznymi i prowiantem, 
32 działa i 112 karabinów 
maszynowych. Jsst to obli
czenie nie suptłue, ponie
waż brak ]est meldunków 
w tjm  wzglądzie od Innych 
oddziaiów.

W tdług otrzymach wia
domości bolszewicy na 
Białej Rusi i Ukrainie 
mobilizująj ludność mę
ską i natychmiast wysyłają 
na front,

Wśród świeżo zmobizilc- 
wanych szerzy się dezercja.
Z powodu ostatnich walk 

stau liczebny pułków s o 
wieckich bardzo dski. Na* 
strój naszego żołnierza do
skonały.
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cjzono nieludzkie zn cc*. ii6 
się nieprzyjavjels nad  l u d 
nością i jeńcami. Wś.ód o- 
fić̂ r barbcizynstwa bolsze
wickiego z .u jdują  s ę  4 
ssniUrjuszki.

W rejonie Ciechanowa 
oddziały nasze odniosły sze
reg poważnych sukcesów, 
łamiąc ostatecznie zgrupo
wanego tam  prziciw sika. 
Miasto Ciechanów, któte 
przed parom a dniami z m u 
szeni byliśmy opuśció, z o 
stało ponownie odzyskane. 
W związku z d o  vyższym 
sytuacja wojsk bolszewic
kich, operujących na prze
strzeni pomiędzy Wisłą a 
granicą niemiecką staje się 
coraz bardziej krytyczną. 
Oddziały naszej pierwszej 
armji ścigają nieprzyjaciela 
wycofującego s:q w nu L  
dzie w' kierunku na Ostrów

F ron t środkow y.
Zwycięska ofensywa wojsk 

frontu środkowego rozwija 
się świetnie. W d. 19 b.m. 
o godz. 22 oddziały 3 dy
wizji legjonów wkroczyły do 
Brześcia. Wschodnie forty 
już zostały obsadzone, — 
W Drohiczynie wzięto do 
niewoli sztab 17 dywizji 
nieprzyjacielskiej oraz część 
sztabu 1 oddziału 8 i 27 
dywizji Wszystkie dowódz
twa z najwyższym uznaniem 
podkreślają wysoce obywa
telskie i patrjotyczne zacho
wanie się ludności cywilnej 
świeżo wyzwolonych te re 
nów. Poszczególne wsie 
przyprowadzają cale p a it j t  
jeńców, walcząc skutecznie 
w razie napotKaneco opo
ru.

Liczba jeńców, wziętych 
w ciągu oni ostatnich wzro
sła do 18 tys:

Wrejonie Hrubieszowa od
działy nasze powstrzymują 
napór następującego aktyw
na przeciwnika.

Fr :n t  p o h id n io r  y.
No odcinka północnym 

nieprzyjaciel posama się o*



strożnie sepntfd, dó
O/jrOs- a '!f. ;.

Poci Li'O'^cm ' • ej ska, 
Ixontace miasto, i. dr y «c- 
tklir" porażkę ormjl konnej 
Badiennegn.. V  ś t c f n r  
S7ar ‘ » •j»clcryisk‘.f| pod
K slteóucm  oddziały ; alko- 
v:dku Ka.r.ło zarąbały po 
rę szwadronów nfeprzjja-, 
delskicK Róu?n:eż pod Pi- 
kcło^icorai zręcznym ma
newrem nocnym zdołano 
otoczyć większy oddział 
Bod cnrrgo, zrnos ojpc go 
do pedcnnU; się. Na poła- 
rlnior>yso skrzydle spokój. 
O p rzeprc«ę  pod / l lko ła -  
letfcm na D lestrze, Rtika 

tok a.
N*c,z. dero. »*t. g o.

Sfl%>
Wsrsza-’ ć\  20 sierpnia,

.G a z e ta  Poranna" d o n o 
si: hesza kontrofensyv a rcz- 
biia 16-tą armję sow erką, 
która miała za zada me za
jąć Werszawę Wicie od 
działów rozprysło się na ty 
łach i wałęsa się oo lasach. 
Wojska nasze oczyszcz ją 
systematycznie teren odzy
skany, c pomagają im sku
tecznie włoścjanie. Zbierają 
się oni w grupy z kosami, 
widłami, cepami, napadają 
na bolszewików i rozbijają. 
Bardzo skuteczną pomoc w 
tej akcji rozwijaią kobiety 
wiejskie.

Wipil Sil a  alt!?:!®
1: lica

P«n»»ir*©  |a ż t s r z p  * « e .
Toruń, 20 sierpni*.

Woje : odh pc morski o g h s ia ,  
co dostępuje:

fi#  podstewfe srczegćłcw ych  
in fcrn e ;{i kem detantnych cr 

vojskowy h m ogę ciC  
ludneśct zaoewnfenie, że na ra
zie niebezpieczeństwo boisze  
w t kie dia Pomorze minęło.

O ile C! h  ludnr.ść Pomorza 
spełni i.wó] óbowłązefc, nftbez  
pieczeństw o ni;? <* ród i wróg 
zestan is *yperty nietyiko z 
i ud n! ow o wschodniego Vąta na 
szeg e  w< jewództwa, lecz tak ie  
z utłej Polski. Jedneśdk, silni,. 
ufni w pom oc B ofę, nfe dajmy 
siei

Podpisał Js>n Brejsk’, woje
woda pomorski. *

„Dzlenn'k Gdańsk'* z dnia 4 
b, m. pisre:

Społeczeństw o nttsze na Po 
morzu powinno *tą przygoto 
wać na obrraą. Zs strony woj
skowej dzieje siej tu bardzo 
wiele, Ale szerokie rzesze lud 
neści nie zdają sobie jtszcze  
d osttteczn ie sprawy z  zgrozy

położenia, Jeśli b bzew lcy zdo 
będą P., morze, to  zz in en ią  Je 
na cmentarz. Ale jeśliby zajęły 
je na m ocy jakich kombinacji; 
choćby V. pokojowy sposob  
niemiecki* Reichswehr, to  w ró
cą stokrcc yzm oźcne okropno* 
śsi „Gremscłmteu".

W obec takiego p dwójnepo 
niebezpieczeństwa nr. fezy siw o  
rzyć szerćitą sam oobronę i cr 
ganizację sp t.łłcz  ństw*. Irtnie 
je już ośrodek Rada Pomorsk*. 
Dokołb niej u aleiy  we rzyć
straże obywatelskie. — Wszel 
►Je urzędy powinny tu rozwiną** 
działalność energiczną, celem  
erganizow arir Ł ogotcwśa wo  
jenn-go . Powinniśmy stworzyć 
z Pomorza obóz obronny pod 
jedno! tym t energicznym kie 
rownłctwjent, B j  znowu Jeśli nie 
pow ie.aiu  się  bolszzwikcni, jeśli 
Pomorze obronimy, t3 położę  
nfe będzie takie, i e  zagr©A<tRi 
od północy, od prawego sw ego  
skrzydła, n'e będą mogli boi 
szewicy ć.uslć sią o  awans del 
szy. W ten sposób  Pomorze 
m eże ocalić Polskę.

KomuftiSrat o lc iu  
w *ret#*if3 Toruń

Toruń, 20 sierpnia.
(P. A  T.)

W swlązku z ponyślną 
sytuacją n i głównym fron
cie efen ywna s.kcja poatę- 
puje w ssybkina tenpie. D. 
18 b. m. po południu po *&- 
Ciętej walce z bolssewllr*nJ, 
zostały obsadzone przez od
działy załogi toruńskiej Go

łąb l Dobrzyń
W nony tegoż dola od

działy n a s z e  wzmocnione 
przez posiłki wielkopolskie, 
zajęły Brodnicę. Akcja na
sza rozwija się na Lidzbark 
i  Nowe Miasto. Lotnicy to
ruńscy obrzucali obozy n ie
przyjacielskie pod Lipneca 
bombami z bardzo dobrym 
skutkiem.

Dow. obozu warownego 
Hauser, gea. podpor,

Paryż 20 sierpnła.
W etług „Matina* generał 

Waygand redził bezskutecz
nie rządowi polskiemu, aby 
się nie wdawał rr żadną 
biiwę na wsebód od War
szawy i zeby raczoj wzmoc
nił armję na linji obronnej 
poza Wisłą.

Ponieważ propozycja gen. 
Weyganda n b  została przy
jęta, więc rozpoczęta obec
nie pod Warszawą oitwa 
musi przynieść rozstrzyg
nięcie.

Francuzi i angiicy o sytuacji,
Naród paliki tnusl w jtp tjć  wszpstkia s i l i ł

Olbrzym! spisak 
w arnnl! bobzewlckiel.

Warszawa, 20 sierpnia.
(P. A. T.)

.Rzecz Pospolita" pisze: 
W ostatniej chwili donoszą 
i  frontu, że władze bolsze
wickie są bardzo zaniepoko
jone wykrytym w armjl ol
brzymia apis-kiem. do któ
rego należy podobno kilka 
tysięcy oficerów armji czer
wonej.

Władze bolszewickie po
dejrzewają, że oflcoro-vle ei 
umyślnie zaprowadzili woj
ska czerwone tak daleko na 
zachód, ażeby uniemożliwić 
inr. odwrót. Zarazem sądzą 
władze bolszewickie, że 
istniejeetycznośó między ty
mi oficerami, a generałem 
Wrangle « .

W spółpracownik pozr.eńskift- 
yo wydania „Rzeczy >ospo!lcej“ 
mfeł riłuiśzą rozmową z fran 
cuskimi i angielskimi oficerem! 
o sytuacji w chw'li obecm*.j na 
fr orcie .

Oficerowie obydw utn roo 
carstw uważają chwilą obecną  
za decydującą.

Kaidy polak, ktoremuSchodzi 
o wielką i n ieprdlsgłą  Polską, 
powinien zdaniem er.gbków i 
franfcurów rietychmfast stanąć 
do szeregów  obrcńców  Ojczy
zny.

Armja i noród polski, kt0r.f' 
wreszcie w chwili obecnej; sta 
nowiu jedno i t> sam e, muszą 
wytężyć wszystkie siły, eżsby  
zetrzyman'e sią armji czerwonej 
na pozycjach warszawskich 
przetworzyć w jej zupełny od
wrót, który byłby tila bolszewi
ków katestr fą.

Tyły bolszewickie zupełnie nie 
są przygctuW ane do odwrotu. 
Koleje nie zdolne są  do szyb

Brtk wiadsmości od dd!sgas]i polskie],

Telegramy, które samie- 
saestmy poniżej stwierdzają 
niezbicie, iż bolszewicy 
wbrew przyrzeczeniom nie 
pozwalają się koKunikować

Sosnowiec, 21 aierpnla.
delegacji polskiej x naszym 
rządem.

Cel tych matactw bolsze
wickich jest taki, że choą 
oni utrzymać delegatów na

szych w zupełnej nfeśwla 
comośrt co do przebiegu 
walk na froacio i w ton 
sposób wymód* na delega
tów korzystniejsze warunki 
pokojowe.

Okazuje się po r»s setny, 
że z bolszewikami nie na
leży rozow&ć, ale bić ich, 
a gdy będą mieli dość po
dyktować im pokój w Bo
rysowie

Warszawa, 20 sierpnia.
(P. A. T.)

Wydiiai prasowy a ln lst. 
spraw zagrań, zasyła nam
następujący ł ekst radio de
pesz, datowanych ze stacji 
Moskwa dni* 19 b m.

W ar^aw o, Sapieha, mi- 
nLterjum spraw zcgra.i. 
Wasze depesze będą na- 
tyel miast doręczone naszej 
delegacji; żadne przeszkody 
n.e są aiawizne delegacji 
w jej radiotelegraficznym 
skomunikowaniu się z War

szawą. Pedpiaano C/lczerla.
Warsz t a ,  Sapieha, mi- 

nisterjuni spraw z&^ran
18(Vlir r, b. V/asza delega
cja prosi o zawiadomienie 
Was, że jej stacja radi te
legraficzna będzłe komuni
kować s!ę z Warszawą ed 
go da. 8 ej ’o 4 ej wedhig 
Green wica. Podpisano Czy- 
czerin.

Chorsen, 20 sierpni*.
(P. A. T )

Radio. Dotychcsaz nie o- 
trzymam* żadnych wir do* 
mcści z Miński oi de egaoji 
polskiej. Wobec tego przy
puszczać należy, że wbiew  
zapewnieniom ze strony so 
wietów, iż linje komun.-x:a• 
Cyjuo będą wolne dia ^bu 
stron, delegacji polskiej nie 
dano możności zakomuniko
wania rządowi poi3klemu 
swej opinji. co Jo przebie
gu rokowań pokorowyoh.

<0 91 unii %
ftozbrojftiria I olir£la«f&!ii9 of cirdw,

Toruń, 20 sierpnia

Poznań, 20 sierpnia.
kiego przerzucenia wiąkstych  
rr?s iudrl, n e m  peśrodntch  
baz aprowizacyjnych.

W łoścjanit terenów, przez 
które dokonywać sią bądzie 
odwrót bulszew>ków, spotkają  
Ich nadzwyczajnie wrógc. J e-  
żr li ujdzie cało jedne trzecin 
bois7«*ickiej ermjl, to bądz^e 
d!n nich bardzo dobrze.

Chwila cbecne, mówili dale] 
oficerowi*, je&t dla Rosji ko 
m uristycz^ej chwilą krytyczną. 
Jeżeli pclacy* zdołrją wyrwać 
ostatecznie Inicjatywą z  rąk 
bolszew ickiego dowództwa na 
czelnego i poprowadzą kontr 
tfe n sy i.ą , ona n u r e  doprewa 
dzić armją pi lską tak daleko, 
źe bolszewizm zm usrouy bądzift 
kapitulować.

Obecny m om ent m oże trwać 
tvc?zień, najwyżej dwa tygodnie. 
Przez ten czas naród polski 
musi pekazzć całem u świstu  
do czego jest zdolny.

„Gazeta Toruńska" donosi:
W ubiegłą sobetą przybtł 

do Piły pociąg, wioząoy ofi
cerów i fciłaieray francuskich 
eras sDgielakich z żywnością i 
umundurowanie®, j.r sc znaczo
nym dia batalionów koalicyj
nych w Kłajpedzie. Przyby- 
•ie tego pociągu przewidywa* 
no było na godziną 5-tą po 
południa, pzybył zaś dopiero 
w nieaaielą, z n^tąpująoyoh 
powodów. Ofioerowio i Zoioie* 
rze wjszii do poczekalni, aby 
sią pokrzeęió. dfkrótoe ze
brał sią tłuin nieasoów, {łożo
ny a 2 do 3,000 tysięcy ludzi, 
który wtrrgn^ł na dworzec 
ki lejowy, poturbowtł żołnie 
ray 1 oficerów, odebrał im 
broń i ograbił z pierścionków, 
zegarków i wszystkich rzeczy 
wartościowych. Broń oddano 
żołnierzom tym dopiero w nie

dzielę, gdy mieli odjeżdżać.
Pociąg sklłdał sią z 33 wa

gonów żywności 1 mundurów. 
Niemcy obrabowali ja i zwró
cili misji koalicyjnej tyłku 
siedm wagonów próinyoh.

Żołnierze angielscy byli bez 
rad u i, „ranoueoy zajmowali na
tomiast stanowcze stanowisko, 
dlatego też 15 s pośród nioh 
niem^y zatrzymali jako zakła
dników. Władze niemieokic 
tłumaczą sią, że awanturą u- 
rsądzili zbuntowani kolejarze.

Postawa ludności nismiea* 
kioj na wirść o chwilowych 
zwycięstwach niemieokich sta
ła sią nadzwyczajnie hardą. 
Szerokie koła ludności nie
mieckiej wierzą, że przy po
mocy bolszewików uda się 
niemoom odzyskać ziemie, któ
re musieli wydać po przegra 
nej wojnie.

Rząd francusKi
żądl ubrania za z a tr z p a c i i  amunicji dla Polski.

W iedeń, 2 0  sierpnia.

.Telegr. Comp." iou osi 
z Paryża: Rcjd francuski 
wystosował do Niemiec no
tę, w której iąda ukaraaia 
kolejarzy, którzy zatrzy wa
li pociągi kolejowe t  ma- 
terjałe-u wojennym dla Pol
ski.

N iem iecd "linister spiaw  
wewnętrtnych wvstosowsJ 
do ambasady frauenskiej 
pisno z wyrażeniem ubole
wania z po rodu zajść, Ja
kie pociągnął/ za ^obą cfia- 
ry.

Polska mus! dostać 
amumclę,

Paryż. 20 sierpnia.
(P. f\. T.)

„Journai des Debat" w y
raża radość z powodu zwy
cięstw, odniesionych przez 
Polskę, które będą miały 
zbawienny wpływ na ogól
ną sytuację polityczną. Dzien
nik uważa jednak, aby do

brodziejstwa tego polepsze
nia nie poszły na marne, 
polacy muszą odczuwać, iż 
Zachód, którego sprawy 
bronią, nie jest obojętny na 
ich los. Sprawa amunicji 
musi być natychmiast jasno 
postawioną. Mocarstwa mu* 
szą przedsięwziąć wszelkie 
środki, ażeby swobodny 
przewóz do Polski był za
pewniony.



‘ i 8 ^ -AJ.

„GjzeUs iie Lrusanie* ze- 
rnte^zcza następujący komun!
kat p<-lsk -go oiura jprasowego 
;? Lst; iie:

„Z ^owddu głosów Jakie się 
r  ią ,.łyzz'ć w pranie i w nie
który cv fcołreh ophiji publicz
nej euro .ejakie] o nekom ym  
pcg m k eru u  prz«sz Polskę w 
f  icv z sow .eter" gra *i:y jaką 
ja  nr wschodzie wyznaczyły 
pa cprzymierącne, — ko 
n k u  *y*» Jest podarte nasLępu- 
j«cy.ąh infcrraacit pow iętych z 
■nej >ewnte)sz* ic- źródła:

8 grudnie !919 .głowre mo
carstwa sprzymierzone 1 zaprzy* 
JeźnU“ u wydały d*wlara.ję u 
znejącę praWv m ,du polskiego 
do io ir  surizow nia administracji 
łerytor, w dawnego crccntw a 
roa>vM.'<go, polri nych a za 
<cbóć )£ iinjk które, ceki*racja'

szczegółowo opisuje. Linja ta 
biecjttle mniej więcej wzdłuż 
granic dr > ;ejo  KiięstwS War- 
szrwskteg'" i odpoairds llnji 
fro atu pi bkiegó, wyznaczonej 
przez Lk .d Gsorgkft w pier
wszej jego propozycji rozejmo 
mej.

Ustanowiwszy w ten sposób 
rcinimui. terytorjów, mających 
przypaść ? d!sc«, deklaracja kon
zt-tuj , će: „Piawa Palstó do
ter tjijów, lezących nn wschód 
od tej ii!»vr są wyraźnie zastrze* 
ic-ne*, a decyzja mocarstw 
sprzytnie zortyco „nie przerz-dzs 
r óżniejszych rokowań, mających 
ustalić granicą wscnodnlą Pól 
skl".

Z ch • Ili -wiec, gdy granice 
takie Je ostt ły jeszcze usta
nowio'e — r te mogła Polska 
ich pogwałcić*.

Wojukit w e g ie r Skie 
p rf« m a s* er*jiĄ p . i t i  

Rumunje?
Praga 20 sierpnia.

Według doniesienia „ O es-  
skego S l.w u ', m.rszebk Foch 
Ł’dał słe do Bu kr reszt u, eby 
skłrnlć rząd rumuński, iżby 
przepuści Przez teryterjum R j- 
mur.ji wojska węgiersk e, chcą 
«ce Wliczyć z bslszewikt-mi.

irnla pilskMMBimtł,
Warszawa, 20 sierpnia.

Komisja międzysjjusznieza 
^  łtwidzyniu z&notyfikowała i  
m ir  16 go b m. tamtejszemu 
kon3nlowi polskiemu tymaza- 
(3(‘7ą  linję graniozną poifłro- 
nijmiecką na terytorjum ple- 
tbis*>ytcwym Kwidzyńskim. No
we granica odoaje Polsce aa 
prawym brzagu W:s>ły port 
kurz-ibraoki, ojnie Johaoisdorf, 
Kteinfekle, Krsmershof, Neu- 
Ueich i Liebensn ernz most 
przez Wisłą pod Optleniem. 
Przejęcie ty oh miejscowości 
przez władze polskie nastąpiło 
w dniu 16 b. m. Na terenie 
plebisoytowym Prus W schód- 
aiieh decyzją Rady Ambasado
rów przyznane zostały Potece 
miejscowości granic Kleinop- 
jpern, Grosohken i Kleinoben- 
s  tein. ______ ___

Ofcity Onoń.
Kraków, 20 ster nr. i a 

SnnitneJ sławy poseł Okoń

sprowokował a adn wyczaj przy
kre zajście w pociągu suiędsy 
R :wadoweia. i Dębicą, - wyra
żaj ąo się obraźliwie o armji w 
obecności grupy oficerów.

Jeden z cficćiów , osobiście 
obrażony przez Okonie, w y
m ierzył sobie doraźną saty
sfakcją eaeigioznym  dotuią- 
cie«a nietykalnej osoby.

Ok'-!} groził, i e  zrobi z tego 
zajścia głośną sprawą.

D ym isja  
gen. Dawbór Muśnicłdego.

Warszawa, 20 sierpnia. 
(P. fl. T )

„G azeta  W arszew ska" p o 
daje w iad o m o ść  że g e n e 
rał D ow bor-Muśnicki podał 
się do dym isji,

Warenek wplasi
ni yiiiffifSjłai po-cng.TSRi,

Poznań. 20 sierpnia.
Rektor uniwersytetu poznań

skiego podaje do wiadomości, 
Ze w rezie wznowienia wykła
dów będą dopuszczeni do stu
diów w uniwersytecie poznań
skim tylko ei słuchacze, któ
rzy uczynili zadosó obowiąz
kom wojskowym, oraz tylko 
te słhchaezki, które dopełniły 
obowiązku co do pomocniczej 
ełafcby wojskowej, w iŁyśl u- 
chw&ły młodzieży akademie- 
klej.

la S. U  tai i  !i
'"'V Jiro'
Nie powstanie leez rozpaezna samoobrona.

Sonowiec, 21 sierpnia.

RoŁbestwieoi powodzeniem  
terroru na Warmjl 1 Matu
rach teutoni postanowili 
przygotować i Górny Śląsk  
do mającego się  odbyć wkrót 
ce plebiscytu.

Sprowadzono tedy wpra
wionych już w napadach ua 
polaków bandytów krzyżac
kich z Prus Wschodnich i 
saczęto uprawiać na Gór
nym Śląsku mordy i napa
dy.

Nasz komlzarjat plebisoy 
towy wytaczał wciąż prsei 
światem  skargi 1 żale. ape
lował do sumienia ludów, 
do sprawiedliwości ententy, 
lecz wazybtko to było rzu-

pacznf ludu j3.)T«kiego * c ie
mięzcą teuteńskim!

N e przypuszczamy ani na 
cbwiię, byś wy G. Sląak od
zyskać mogli przy ponsopy 
oręża, którego nie mamy. 
Boć przecie ślązacy z goły
mi rękami rzucili s'ę  na 
zbirów pruskich, e, gdy się  
im poszczęściło tu i owdzie 
odebrać broń zyeheroe, tę 
broń dopiero zwracają prze
ciw  nlemce a

Te walki, co się  toczą od 
onegdaj na G Śląsku, to nie 
pow itanie i nie rewolucja, 
lecz wprost rozpaczry czyn 
ludzi, którzy nie chcą t y  
ich rżnięto ,i?.)r b uany!

Gdyby lu i  t e n . wid-iał, 
ze komisja rządząca i pl®- 
bis&ytows eatenty wykazu •. 
je  cboć^r ńa;mx>iojszą chęć 
ukarania'wmhych tylu zbro 
dni riemców; gdyby lud ton 
czuł, że . j e s t  traktowany 
przez Kuropę in a esej niż 
przez rozbestwione prusac- 
two; gdyby ten lud miał 
przekonhnjęf, że krjtywdy je-, 
go i łzy będą wynagrodzone, 
sprawcy ich unarani, —  to 
niewątpliwie czbkilby jeaz • 
cze miesiąc, dwa,' a nat/et 
dłużej o h  ó w  słynny plebis 
cyt, co to ma wykazać cn 
tencie, ż e . . białe jest b’a * 
łym.

Ale w warunkach obecnych, 
żyć dłużej niepodobna. Ho 
ersing, ów słynny n&dbaa* 
dyta, strzelał, ’•sordował, ale 
choć pozory prawa zacho
wać się starał. A d z iś ... 
Morduje się polaków w no
cy 1 za dala; pali się  ich  
domy, pak',je się do w ię
zień. gdzie przechodzą pie
kło tortur i to wszystko pod 
okiem i p o i bokiem władz 
ententy!! '

Walki d zi siejo je  jako czyn  
polityczny są  wprost obłę
dem, ale jako czyn dopro
wadzonych do*rozpacxy lu 
dzi są  zrozumiałe i  dla te 
go całym sercem jestańmy 
z wr.mi, bracia z za Brynl-
W ’

Wiemy że skutku poważ 
niejszego wnlki te nie od 
niosą, ale że choć o setkę 
szakali i hjon w pruskim cie
le  ubędrie na św ięcie, to i 
to dobre.

(r .)

Gdzie najlepiej ulokować
sw oje  mienie.

Z  fo t o niezwłocznie zanleżcie do najbliższego Urzędu Skar
bu Polskiego, gdzie je wam wymienią na pienią

dze po berizs w/sokiw kur*ie. Zioro wesze nsjw yirą  
wartość teraz, kled/ Ojczyzna najbardziej je łótrieouje. Pćż- 

 ̂ niej s/adm e w cenie, niaootrrebale więc narrzicis de n* stratę.
zbyteczne Przechowywać należy w Poi- 
skiej Krajowej Kasie Pożyczkowej, siór* 

wy.ia w in  kwity w postaci a-ygnat Pożyczki Oaroózenis Pol
ski. Tylko tam wasze pieniądze będą bezpieczne, gdyż odda 
je wam. w swiirn czasie Skarb Polski. Pamiętajcie, że -OJ
CZYŹNIE D A JąC -S03!E  DAJECIE".

esniem  grochu na ścianę: 
nikt się za polakami nie 
ujął, nikt buty bandytów  
pruskich ukrócić ni© chciał.

Gdy wresr.cie krzyżactwo 
roiwydrzene w tygodniu bie
żącym zaczęło urządzać ma« 
nifestacje „za pokojem lu 
dów i za neutralnością G. 
Śląska* i przy tej sposob
ności mordować polazów i 
rabować ich dobytek, gdy w  
dodatku wojska okupacyjne 
zamiast wystąpić *7 obroute 
mordowanych, bitych i gra 
bionych ukryły się aa oko
pami i drutem kolczastym, 
lud polski chwycił aa broń.

I oto od dwuch dni wre 
na G. Śląsku walka roa-

*
czyziy, a wtedy i wszelkie nasza dobro ocaleje.
t j S ł f i y  f m zapasową, a na*et starą, leżącą bezrivtecr 
A f l C S f  > /C | n|#f odcajcie niezwłocznie naszym szf-itaiom j, 
wojskowym,-Bądzie Ja nosił nasz droji, krwią ociekający żoł
nierz, wasz oral; serdeczny, który legł teraz n& szaitaln/m łożu. 
Oddawał on za was ż -cle. czy *?y teraz poskąpicie mu koszuli. 
Pomnijcie, że cl żołnierze—tu wasi mężowie, synowie i bracia.

] e s u w u  a s s
Pąmlętąjeley ie skarb ctaohay — t» żoł

nierz syty i odziany.
P n m j ę t a j e f e ,  ź e  ty tk ®  ż o ł n i e r z  d o b r z e  o -  
p ą t r s o o y  o b r o n i  O J e z r z n ę ,  w a s  i  w a s z e

m i e n i e .

W  S  z  fiole lHandlowej Ż tfis fiie j 
jim. l(ról. Jadwfgl D ^ b lt ń i ik i i  26

utrzymywanej przez Towarzystwo S z k ó ł  Średnich

rrcpeczymją sią egzaminy 26 slerpaii og.M r.
Lekcje 1-ego trześnia

Dyrektor 8-kl. Gimnazjum H a s k i e g o
(z prawami szkół p»ós.woayr-h)
m  S s i n ^ w e n - S i e l w n

z a w i a d a m f r ^  Rodziców i Opiekunów, że egzam i
ny wstępne i poprawkowe oraz początek roku szkol

nego odroczone zostały u u  < iu t  I*.UUe*.
O nowym terminie nastąpią nowe ogłoszenia. 

Kancelarja (Oęblińeka 11, III piętro.) nrzyjiujs ztpisy od g 10—1

SosiiowiMiia Kursy R unieślaicie  wioeisrows
Chrześcjańskiego Tow. Dobroczynności

Zapisy uczniów i nowych kandydatów odbądą sią 2 \  21, 23, 
24, 23 i 26 sierpnia w lokalu kursów od gjdz. 6 do 8 wleci.

Dzti w sobotą 21 b. m Joanny. 
Jłrtro w nledy'ele; 22 b. m.' Symfor- 

jana i Tymoteusza.
Wschow słoArt g. 4 m b£
Zachód .  *.7 m. 13

ANKIETA.
Dlaczego nfe watąpl eś 
do arttiji ochotniczej?

Ile nasa l a t ...........................
C«y jeateś adrów . . . .
C^y n asz  ż o c ą ......................
Gzy masz dzieoi, ile i w ja 

kim wi e ku. . . . . . . .
gJJakle pozatym masa obo
wiązki rodsiune (^m oo redzi-
oom, rodzeństw u)..................

Cay posiadasz własny war
sztat praoy ...............................

C iy wiesa oo gro<i krajowi 
i jego mieatkańoom (a wiąo i 
twojej rodzicie) w razie naj- 
óuia b o lsz e w ik ó w .....................

Jeżeli rozumiesz grozę po
łożenia i wiesz, oo grozi to
bie i twoim najbliższym—dla
czego zwlekasz i nie stajesz 
do o b ro n y ...............................  .

Zastanów się, zajrzyj do 
swej duszy, zbudź swoje su
mienie polskie i napisz, kiedy 
wstąpisz do armji ochotniczej.

Nie zwlekaj — zapisz się na
tychmiast.

Wypełniony kwestjonarjuez 
pzteGiJ pooztą do redakoji pi
sma, które ca^tasz.

mano nic. Wydaje się połową 
dziennego przydzie»u kopalniom, 
dużemu przemysłowi i miastom. 

Iasp6ktar r ti. aprtwiza«{ł.

Biaialyo lyntlneti*!
JW  » o .

Dnia 16 sieipnla nie otrzy
mano nie.

17 sierpnia otrzymano: zyt ł
a m e ry k a ń s k ie g o  114812 klg. 
m ą k i  am erykańsk*e j 14378 k lg .

W y d a n o  w dniu 17 sierpnia 
przemysłowi górniczo hut icze 
rnu jednodniowy przydilał i 
dia miast Pó<dniowy.

Dnia 18 Sierpnia nie otrzy
mano nic; wydaje się uiuptł- 
nlenio przydziałów.
“ Dnia 19 sierpnia nie otrzy-

Paszporty zagrnniezza P. n.1 
nister sjiraw z&graoioznyoh 
nakazał wszystkim urzędom, 
wydająoym paszporty podać 
następująoe obwieszczenie:

„Podaje się do wiadozaoioi, 
że wszyscy udająey się zagra 
nJeę powinni po otrzymania 
paszportu zaopatrzy o go w  
wizy konsulatów, tych państw 
cudzoziemskim, do których 
v  7?’ równ'eż przez które 
będą przejeżdżali. Bez tych  
wiz państwa cudzoziemskie nie  
opuszczają podróżujących ua 
swoje terytorjum, oo naraża 
ich na straty pieniężne i na 
cofnięcie z granicy.
K Wieśsi z Warszawy. Przyby 
wający z Warszawy opowiadają, 
iż po przygnębiała, w którym 
żyła stolica aż do niedzieli, za 
panował obecnie entuzjazm i 
zapał niesłychany.

Wszysty marzą o wejnie aź 
do ostatecznego zgnębienia boi-



sgewikćw. Nikt rsiair.yili o po- 
i r ] i ;  n T ń ś fc la ,  n p r c p t z y c j a  
b o K c! w* bolsiew k kit, p c p i e  
:i s - P ' x e z L l  j-dn Geerg*#, bu
d z ą  C śm ftc b  p< litowanie

Poi><k» ota l ia rc e rz y . S a w ia -  
dt,i; ifsoy T' dziców tych hse- 
t c t  y Itćri^  Y-atąpili do o- 
chJ":> kztj aiKji harcerski i, 
,f.« / 2uovu wyjeklmfc h* djsja 
tu ty^ dn ia  kutf*r b a ie r s i i  
do tVaigz»wy

Kurjer ter. b$u.sie reb in a ł 
i ęacafci d la  jhsicersy 

Z głębia.
Z vrdw x .0  posyłki, J a k  i  l i s t y  

^njjautije się «r biurz pstro 
aata her.efskiegt": Pogc A, uli 
or Msnaelra 8 — l aze piętro 
d w u  N« 6, ■» środy i j ią łh i  
cd 6—8 w ie*zore».

Do iHizek T;k!io>6 ®cłB» 
tyi.io frztda&icty suche i ta
ki®, ktdr* at. gą tawi dKiżsay 
eaiMi ę o a c s ta w a ć .

L ie t i  s t r a t  o rli oto? Ik ó * . Z  d o -  
wólatwa oddziałów ochotni
twych dewiadnjea.y 3i>2. i* h-
a i y  a i r a t  o c h o tn ik ó w  t ę d ’  i>-

irarme około 25 go sierjńiia.
Zatoka nssiąpiła wskitosh spa- 
o v 'o sn y eh  w sstnków  -walki,
jaV':< stuoiały oddziały oohu- 
utftze. ,

Gały ezereg td n i e u f  i on- 
ceaów, ktcrych BW»£ano j s i  
za a tn  cńyth, po kilkn, a na
wet k ilinm sta dnianh hąćż 
^urobił się t*  tar® ódoinkl, 
ha>ź t«fc wydcstsł eię a me- 
w oiL  U łc ty A  w ;ą o  l i s t ę  w  ta -  
i ic h  warankach ijłtfby xa«- 
« u ą  fe a a c e lo w ą ,

5?yr#keja państw o wago flfnroa- 
:jma w Sosnov u teżforanjoje 
awaą ta  % powodu trtidmśr-i w  
-syr.rnłrsriu ick ilu  sająola 
s z k t l t o  ni® t ę u ą  * u g } j  irią  
rcrpcrsąó we właściwy* ter-' 
m isie; naloty jn e js id jw  ać rcz- 
aoczęti® i c k u  s z k t i-ego nie 
w«*fśnie.\ alt w £i<*.r*szych 
dniach września. Soiślt-Jsaą 
datę nie omiesaka dyrekcja 
pcdaó do wiadcmcśei rodzi- 
nów i rpkkcnów.
f t  U chodźcy  g ó rn o ś lą sc y . O d  d n i  
kilku Sosritw fec  rt.ów grścl 
braci naszych zG  Ł lą s k e ,  zmu- 
izcnych eż tu szukać spokoju! 
w yvxhnier!a f o rrzeżytych wra 
isn u  th. Dobrzeby > y ło  pomy
śleć ó  urrądzeniu dfa nkh Ja 
kit i  betbeciarnf.

Krmknikuja koleje «a z G. 
S u sk u m  zciteła  przem zna c i  
cm.gdrj. Co prtwde, to nia 
tremy na razie rctrztby utrzy- 
roywtć Łtosuoków z podpiła* 

caamt.,
Dezerterzy. Ślązacy po wyra- 

dzeniu zycherki z m iejscewotei 
aacgraricznych zebu II p r ieb y  
wsjących tam dezerterów—iy  
dćw w liczbie z góra 50? przy
pędzili Ich wczcraj do Sosnowca.

Badtni przez pollcjt, iydzl ci 
przyznają s'e do dezerc)! I za 
p e« i ia|a, żo teraz to b<da do  
piero służyć w wojsku. .B o  po 
cc m kłbyin uciekać?"—dedeje 
n»ł«rie  jeden z nich.

Jesteśm y przekcnenl, ie  
przynejn niej pełewa przeniesie 
s!q na łóno Abrahama, zwhsz- 
cza cf, co Już fcyll w wejsku. 
Ala władze śledcze n uszą Je
dnocześnie dowiedzieć się cri 
n k h , kto Ich przeprewidził 
przez grenicą i tych ptasików  
ralezy się pozbyć, gdyi iraczrj 
nigdy nie będziemy pewni swe 
go.

H ojny dar. P. J ó z * f  Ku c ia 
rki t fiatów ał za Ea32y* po
ś z e d n ic tw e m  d la  t ę ł r i f j a y ,  
w alcząeyth wr ctron ie Ht»r- 
e^awj: 2 psry kzmaezy. 2 p». 
xy  k a ! e s t i ! Ć ’*r, 2 k o szy k i weł- 
i ła r e  i 300 aztnk pupreroow. 
P. J u lii Polanairow» ih .y ła ,  
n a  ten f a m  cel 200  f  J F le 
eesów co irtrt i HO JDsrfk 
pocituw ych niaa 2 tc z ity  o- 
kwków.  Darj te j iz e a lt lisk  j  
d o  o d d » i* łn  C z c iw o n f g ó  l n y *  
l a  w  S c s n o w c u .

Z  t e a t r u .  D z iś  p rz e e te ta w ie -  
n i e  p l i b j s e e t o w e  .G u b e r n a t o r
i  T i r c k iJ * .

J n t r o  p o  p e ł a d n i n  .T o w a *  
ir ^ s i  ^fnterny" "Wi^czoreM, 
r n a k o m i t a  f a r s a  .C io tk a  S a -  
ioia".

MARTĄ
* * p * m

— B*lź fpekejay. Didjfi 
da ałe u i t ł y a r a .  Gk>ę t  % 
tyłka rapy rat; Ca ai« stała a 
h t le i l r n  plaerątką, f h i j  ?j 
ialaia * aegwhleaa l ła^teaa- 
kłam, wkittea pa Siakie.

Pejklma aierwykłej e n y iin -  
a s t e l  a w y a ł a ,  K e t e s t  a g i ą ł  « ł«  
p#« tak ilM |it i l» » « iy n  ała

— Dlaeaega sa la  a ta pj* 
faaa?—isty tał (N im , i t a l a a  
•<t'f •#wagi aTaaa iiląeyw.

— 1f Iw aim własny* tata*
taeia,

— Nie n t » l i a .
— Nta italM  jsJ taga kra

loka.
— Nia. Kótaiika. aa którym 

sl« I n j a t ł ,  ja t alę aaiyla, I 
wasieiam ktełek aiłaly#, ata* 
V  ga wie egokfó, «abf ail 
k jls bardio i i f j h a ,  |4 p i  u -  
the ie ił aa Haki* Ala lis  
er ega utala « ta aapytojata w 
tkwili tak wiła Hwaawcaj.

— P t t h n i ą  h  ta *  twa 
im whaaym iatr»> »fe.

— A Ja as *i;t.«a», ta  ała 
rnamlamS Ten I r a h j  w i i
• n a  ata a t l i  Istyasyi mJeh 
latareaiw.

— A flyby  aa ai« analsił 
w »a»y l ija stytiaia w ręka 
k ra n ik i  Sellfai?

Keksit idiaół.
— W ręka aiewlleme), ia it 

ni«lyją*«ll—sswełe^ was neta 
)ąa rtmieirwl.— C etera kejkif

— NU »♦* / .  ta »ie bajka 9 
Ftrw ą 1*0 »r(io | łei«jną, 
ta W erarlla Seller, w tluąa ■ 
w orleną twiga kr*ta, wyrwa
ła «o  te* ftnlek. I ( iy  wino, 
J»k) tw l  a e l ie  wyeiagaąa 
wrlarekt

— Nid
— Ż* Jedfi matlcreą, któ- 

raga le n M io  iiskeją « i yeł 
rekaf Cty |«n  wresaafe ta- 
■amletaV

— Kcaimlew, to ta nyefa 
firlelstwa—yiwtórzył Kekert 
a akeea em Iryaafe—1 magę 
tęga lew Uf#.

— A ta Jek*
— 01 w sfsrfb ■rjiriat«'!j...
— Carksm.
Kekert wyjął ■ kietresl pąk 

k lrier, etweieyl e»if ę biirks, 
wyliby! yiariątkę 1 p e lił 
lenia, lelająe:

— H ife iii wiąa, fr, je leli 
i n t i h l m  aeiif ten krelek, 
ta ytiyrajmtiet lie  itasta 
wiłem alf a »)m...

— A ;ło#»Je]tL ołtUMu ł 
wer#era«;—rawełaia y i i lY tr  
*iire, yiniitijąa izniw at s a l  
seką.

— Pini... p tii  afrrel >!«! — 
raeł >ą#»)k głearm g’n bym 
1 twlirąeym, »H t»Jąe się w 
y«e**w!e %telMj la  ilttie ra  
śliw  aj kekieiy.

Pen im* Jfcf»»k *aj yeelawy, 
tomima wteietł fel, Iłyieeea- 
a) w t i ł i i k  tege iMewiekr, 
httrega t i i d *  ia  getiaryo 
za wnyitke, Aortlje elągiąła 
Isfij: r—  Ta yfeesitv* at»aev»!>a 
l a t #1, gabiąey eiekie!.. Uk>*#- 
łeś Ją yarkr Sii* Itior, ieia 
leie, k irty  m ałaałii się aim
*  f tk ’neaia par* B in i i i ,  
y d  t*a«v*m r*|iian)* łi»ivl 
Itłtoaik* Silili* i > J win

hjły |r« i tą  #U ąiekla 1 
raktłai je! K(anełwimi 1 * 
k łslą  p e tt i lł if  i t m ł i l t  ie- 
iajtaeiia maja w Berlinie.

P ili  j t i  mni® nie amikaaa i
le f t  h jlr ls  maga jelnega ełe* 
we, aby są l etę ptthwyaii m  
awa *e*a 1 siprewadiił ia  
roette-.■•»*!*, ku ta  aa siekła 
Ostka]

—  T o g a  a łe  k b  t y  n ?e  y r -  
w l« a i— w y i r e k a  R>ke»r, r a n  
f a ł ą a  e i ą  r a  A e r e l j r  i  « k w y  
ł a i ą t  j ą  * t  r o e i ,  k t ó r e  f e i a i ą ł ,  
ledwie ola i m g o s s ą e . !

— Pewitm.
— Nie, Ja till sie i beers, 

ateky twój e**a ais owtił 
RkślkUnj p.k J»1

— A w l i t u  k itka  Bękarta 
Vtrniira magłak# leeifgsąó 
FUUa la  Naytel

— Blilg jest a* P ian ia  ci- 
fawielalainy aa w ą akralni|3. 
ie rł moim wsiólalkJem.

— Kitmlert! ale wiirro all
— A Jo el pewtsrsram, ta  an 

jest moim wspólniku*! la 
tali pawian jelna ale *e, ma- 
gąaa mała afakló. Ja ga « aa • 
bą agnklf... Meaaan srafló aro 
aha, mówią* selslrma #1*1- 
easmo, te ni* wiliiałnf n lg lf 
tags fcr»l*h»I..

— Niąóyl
—* Desist! W trklm raala 

r ą l  in>eU |iy«k selaló bąM a 
Fdeo la  Neyla a e lra lą  
FianaM.

— Filip, *ój ejo, n iałkr 
Blialnit aweją ejes/aza. Cr 
irawa.

— Irka wspólnik K;k(atn 
Veraleve. Wseyitkia i lany, 
•fiaelea* P irw n , były pnao 
nloga rnk ia te l. okptiijaia 
iękę jsga nsploo**L W ilsh* 
wlf*, ta  h flnU n *aei*Ja 
■ile Mól.

Aorelja nia eiątyła cip* 
wlainlcó.

W ta]ta cgwlll In w l *1 
Moeloianka eterarayly się nagi* 
i i «  w ig i  nkaaiła afy We- 
realia Salller.

— A ety I m tls n r i b i  
pan la  milaienlif — rawelała.

Na ta elewa clpewl# d>leły 
Iwa ekrsyki agresy, aydtne 
piMB bratebójeę i Arrclję.

Okej* etfroli ai«, i r u n l e i l  
nkeiaaUm *1% kaklity, którą 
tw tlall ta  alet;Jąeą.

— Pani 8oUie)l.. Zjw tl. 
Zkąi pnjekolftl tntej?.

Jk. a ,  »

» a t » » m »

Przyje.cheł tylko na  8 dni 
aulor 1 wydawca broszur

Wacław
Pyifello

poleca

puznać  sieb ie  i I n j r t b

V*/ 8 * k i  S z k d e  R e a l n e ]  ż e n t ^

R. Rzkdkifet.ioz*) Iw 5 o 8Ufcw«»i ni. DąbrKski. r*T? 1. 
i i p i a y  u c z e n i e  o d  1 8  s i e r p n i a  < ;o d * ie r .n ie  o d  1 1  d o  2 , !  

e g z c i K i Ł /  w s t ę p r e  2 7  s i e r p n i a  o  g o d z .  9 t e j . 4 

L e k c j e  8 1  s i e r p n i a .

:
1 7  s ie r p n ia  w  D ró d ó w c o  s k r t d z :o ;iv  - k i r .  s k le p u  j ; t f  • r* - 
w ie ra ją c y  k c n c e ^ J ą  n a  w y s z y n k  k ‘«L , ś t i s d c t t a o  i  /  f  : < 
n a  Im ię  ió n y  m o je j  Z t f j i  D * * ń -.c  I o r a  kw H y p o ? v c  >*- 
p a ń s tw o w ą  wydane przez b r .n k  H a n d lo w y  m s u m ie  2C..0CC r v 
o r a z  p a s z p o r t  z f c to g r s f j ą  t .a  im !ą  i kilK i i i  . t r i
U p ra s z a  s ię  s z a n e w n e g o  z ło d z ie je  o z a trz y m a n i*  s«,L■'.* g*.<- f 

tówk) a  z w re t  d o k u m e n tó w  d r o g ą  p c ^  a u .^ n

Gabryel Dranko. r

Męska SzKóła Haodiowa
przyjmuje zapisy od ie — 2 pa 

l ę iZ i  i i i  2 3  a

- JK i .WM * W At ..*«£**•. 'rtisti*"'. ' a i . i . u
3C*łl # « t  Hft iw ą  tmtn -*,« 1 

r u n ,  Ifcr*ł w • * « ASTSX - T* wwft-o *

>WO*. ZkA-'vCf-’ ‘ vflMH *t

W  7 - f t i k  U *  f t a e f e & t o  t o e t i k z Ł i  > |

S PODKAJOWEJ
Egzamin^ 1-go i 2-go, j

Począlel< lekcji 8«go wizćśnl^.

MYDŁO i ziuftłłi, 67 yrte. ihiazs |
(MiibM Jm i 3 ,O ra lg M b a f i i

«*c.eóal* m r t m  w itoldM ti • - nuU *«»r«h M iM ta,
aiawi n^ta.

xą<;*

a .  o w k i o i B s a in F v ;  r ^ t

WAOAi Wsi>M. ^  « « *  l w j-

i
l

Alk tyik* m  zaakh L-t't

Nadzwyczajne okreś
t a j e m n i c .

C d  11 d o  2  i c d  5  d o  8 w le c z .
Kto s 'ę  t i pi, nlepokcl,
Kto o prayszłciC si*» się bel 
Co się stanie, co z rfm  tęrizle,
Czy to  r t a rć lu , czy w uizędzle, 
M e th  W*d»i*» fyffallo  się zapyta 
Ten mu wtzystko « i et odczyta. 

Misca panna,-gdy c e k -’vs,
Ja k  t.ymenu pójdzie sprawa,
Jak im  mężem I ts  obdarzy,
Czy się s( e>ni, o czym irarzy, 
M ech Wacłswt Pyfftli* też zapyta, 
On )«] wszystko wnet odczyta. 

U szystkie przyszłe zzigia ostania, 
l/o  i t j  wlfc-)zv a e js d a  wzbrania, n Wacław Pyfralle ma moc wieśnie 
Przyszłe ciem ne określi jaśnie.

A D R E S : h c a r c w l t c  ul. 3  M ija  
I I  1 3 , M otel E e n t r s l  p tk ó ]  9 .

WMCŁftW PYFFELLO, au te r I wy
daw ca poleca podręczniki z rys.-ty- 

paanl i objrsniem em  ćosiępn tm  
dla każde 90.

i d t u M ą 9

paiayorl mc.alcCki
A f U D l U n a  1 poki.it -Banie na 
paten t na lw ię B a r tn a ___

K i u b i o « o  ^ r s i r i s
oaleetle fla ;a?g Sale. Eldryazlaln.
V f t j / I M f l l  paszport i kwity k«o- 
£ . 0 ^ 1 * 4 1  eyjne na S tya. wasyat- 
ko en ig ły  Franelzzka str«<le<k ego.

PL > a r m y tf tw  ^ Mkl***- kr*lki *• w r i e p i a a i  I F ł l i l , ^  Włwtl 3<
J d itw U r .

U n t  tym esaa iw yd /»d joeo- 
q i  blaty wydany w Vat- 

•zawie przez 1Y kom Uirjrt za *1402  
roka 1020 na tarę HaehJm Twenkl, 
rabin. __________________

f c e i t a u r a c j a  Ł S S w z J S i
do zprzedanla w D ęknw ie. Bliższym  
inlozmaeji odzie U .Iakra w Dębrowlr.
Now ina} P,cs ” «»y * f t a g l d ą l  cbrozą bizlę> wabi alę
.L orć“ Zwróyić ze ntgroćą do re-
at oratji St wlUzidskiegO.
k k L t t  i - o ł j z « }  dn aprzedenla
• 3 ^ 1  ?  w CiehidzL Qi. BytozaiM  
y^ -ow ek -.
» i n k f t i ' i l l i )  do sprzedania *{ l e a o i l l i a  « l y »  o rzę łzen teo .
1 ■ iesskanlew . Soinowier. FlorJaA- 
■ka 46

b i i t b r t l t / r f e a
Handlowe] poszukuje posady. Oferty 
do redakcjj .Iskry* dła ,Buchaiterki.

C H A R  \K T E H . 
P R Z E Z N A C Z E /tlB , 
c z e g o  u n ik a ć ,  
co  p r z e d s ię b r a ć  
te ru  i w prtyulcicl, 

o k r e ś l a  
na podstawie Metafizyki, Psyehofiziolc2jl 
i  Qraiotoy II, (badając cechy rąk 1 pismak 
P B T B H S E Ń  S.1. Dr. Nuk Htrnnyun ch. 
Sss ŝokm, K aii pa ja  6 (Mikoiajtsus a j 

Od 4-Mf dn 7-tj wi«i<triM.
y*asp«-»t <o»ytaai r a  
[mię V! idyalaw Q a«o»- 

akt._________________

r  a f io iw o w y
fera wornego od wojsk ?. Zglf/srac s 'ę  
do> biura Urzędu w gmachu b. kor, o* 
ty celnej

P i o t r  K o z T o w sf i
artysta operetki posrukuje wś 5o- 
m leśtiu  p rk o iu  umeblowanego przy 
rodzinie, może być z całodzieanM 
utrrym t nlu Zgloszer ia do tedakt

“ O tr i* b * e  r . Ł “5 nf™ :
ty na. ___
( i n i ż t i  rower 00 s irzcd a-

wie. Wiadomość 
Dąbi t  wa Sobieskiego W 8. Ma’ewsŁ i.
'-‘T r H d f  |  p.-szport r - “lmfą Jar.a  
**“  * * * ' 1 D ro id .a  wydaoy prze* 
gm lrę  Mierzęcice, pow. będziński.

lalaktar 1 W»|7# Seeeierstl. in tlarila „ t o t r T .


